




„ Ten w oczach niepojęty. ten zagadkowy błysk - przestrogi, czy zachęty - to 
szczęic ie. ból. czy ... "??? Przez 9 t lot życio jednej z największych gwiazd filmu 
i estrady dwudziestego stutecio - przez niektórych zwanej „Błękitnym 
Aniołem". prLe z innyc t1 „ bobciq o najpiękniejszych noga ch świoto" - ortystki, 
w której głosie kochali się żo łnierz wSLYSlkich narodowośc i na wszystkic h 
frontach li Wojny Światowej . Przez całe jej życ ie. ani p rzez kolejne 16 lo l. które 
minęty od śmierci Morlene Dielr'ich - nikt nie znolozl odpowiedzi no to pytonie. 
któ re wyśpiewało w nojwiększym szlag ierze swoim i światowego kino : „ Ja 
jestem tylko po to . żeby kach ć mnie " ... I chyba fenomen jej elek tryzującej 

osobowości nie znajdzie wyjaśnienia do końca świota . a pewnie i dzien 
dłużej .. 

Oszczędna w geście, uwodzicielsko - ironiczn , pozornie nieo becna. 
nie kryjąca swojej słabości do kobiet - fascynuje jednoc zeinie t ysiące 

mężczyzn . Nie wylqczając Hi tlera. który za wszelką cenę c hce pozyskać jej 
przychylność dla celów nazisto kiej propogondy. w e fekc ie " skrzydla ta" 
gwiazdo towarzyszy wojskom amerykańskim zagrzewając żołnierzy do walki z 
hitlerowskim okupantem. za co zos taje w swoje] ojczyźnie odsądzona od c zci i 
wiary z dożywo t nią e tykietką "Ldrajc zyni" . W dziesią tą rocznicę śmierci - w 
ro ku 2002- burmis trz Berlino ( gdzie ostatecznie spoczę ły prochy Mart ne ) 
przeprosi! zmarłą za to, że Niemcy nie docen ili jej wie l kości za życ ia„. 

Biografia Marlene Di tric h. to 
swoistego rodzaju kroniko towarzyska. Zwłaszcza kronika tych. którzy nie 
dotrzymali jej kroku w życ iu - zmarłych kochanków: Sternberga. Gary 
Coopera. Remarque' o . Jeona Gabin. Franko Sinatry„. Grety Garbo. 
Mercedes de Acosto. (?)A także przyjació ł - z. których najbardziej 
inłryg ujqcq jesl Edith Piat. . Martene Dietrich - stworzono 
po to. żeby kochać jq -- po fa talnym upadku ze sceny. w wieku 7 4 lol. 
pokonano przez c zas i nadchodzącą starość - zamyka s ię w swoim paryskim 
mieszkaniu. Przed n ią 17 długic h lot odosobnionego życia - pomiędzy 

telefonem. dozorcą i dostowc żywnośc i. „ Być może wtedy powiedziało te 
znamienne słowo: „ Nie jest łatwo znosić somotnok . Bywają to ·e dni i noc . 

kiedy trudno oprzeć się przekona niu. że nie ma nic lepszego nad somołnoić . 

A potem przychodzą takie noce i dnie, kiedy nie można jej zniek." Je yno 
blisko osobo. która przeżyto Morlene - jej córko Mono Rivo. nie mo 
nojmniejszyc wątpliwości. to „ samotność związano z byc iem legendą i 
ciągłym jej utrzymywaniem. 24 godziny non stop: ietrich. Die tric h. Dietric h„ 
Było cudowna. Niewiarygodne. jok ono to robiło . Udało jej się . Ale za jaką 
cenę?" I niekończące się pytonie: len zagadkowy błysk. to szczęicie . ból. 
czy . . ??? - „Odpowie ci wia tr. wiejący przez świ t, odpowie c i bracie tylko 
wi Ir „ _ " I B. Oyi n „ Blowing the wind " prze I A Bionusz 

Opracowonie te tu - A.Pusszo 



Edith Piaf. Io genialne zjawisko w światowej piosenc e . Urodzona niczym „ 

wrób e lek" na paryskich schodac h w dzielnicy Belleville - g d zie piętnaśc ie lal 
późn iej rozpoczęła swoją uliczna - piosenkarską karierę . To właś nie ulica siała 

się je j pierwszym konserwa tońum , a przechodnie p ierwszymi recenzentami. 

którzy dali jej ( wówc zas Ed ith Gassion ) p ierwszy laur ulicznego „ Idola", N iosła 

go z sobą przez co le - wyjątkowo b urLliwe i „ b ogate „ - życ ie. To tam - w 

biedzie . cierpieniu i poniże niu - nauczyła się Prawdy. I radośc i życia. „ (?). 

Dla tego nie „ śpiewała " swoic h piosenek - ona po p rostu .„. oż „ p o 

prostu " . .. ży ła nimi. By ła mistrzynią interpret cji„. No. i je j ręce. które 
precyzyjnie opisywały świat „ . Osta tnie lota życia Edith. Io szczyty mis trzostwo 

wyras tającego z połączeni doświadczeń i refleksji z przeszłości . 

Schorowana, z twarzą naznaczoną bólem i cierpieniem - a poy tym przeciętą 

u śmiechem radości życ i - śpiewa ła o bólu i cierpieniu.„ a e leż o miłości, 

k tórą znalazło u schyłku sw yc h dni. Miota nieledwie 48 lot. kiedy porzuciła na 
zawsze lekarzy, morfinę , alkohol ... przyjac iół. Theo. i m iliony wstrzqś i tych -

kochających - czekaj c ych na „ jeszcze " . . I 1 - ego Października 1963 roku 

- kilko mies ięcy po ideowym i parlykulamym sukc esie Walen tyny Tiere zkowej 

I poza „ wró belkiem" i „Błękitnym Aniołem " - jedyna kobieta Globu. któr 

wznio sła się naprawdę poza g ranice wyobraźni ) - na Skrzydłach Geniuszu 
odfrunęła na strady Ed enu , gdzie p o latac h do łączyła jej wielka Przyjac iółka 

Ma rlena Dietrich, i gdzie na widowni - j uż od lo t cze kał na nią Marcel 

Cerdan - największa miłość jej życia.„ Cioto zawiodło . a le Duch wielkośc ią 

swoją prze lrwał d o dzi ś „ . 
opracowanie tekslu A . Pujszo 

• 

„ życie Piof było b ardziej dramatyczne niż niejedna jej piosenka - tragedia ze 
wszystkim po trochu !Porzucono i wychowano w burde lu : ś l epo w 
dzieciństwie : lulająca się z ojcem . by w końcu wylądować w dzielnicy 
Paryża , Piga lle . jo kc ofiaro alfonsa . I w momenc i . gdy jej kariero zaczyna 
si ę no dobre . zostaje oskarżona o morderstwo i musi wczqć w szystko od 
nowa , Najwybitniejszy powieśc iopisarz nie wymyśliłb y lepszej historii . Piaf jest 

jedną z tych rzadko spo tykanych artystek z uniwersalnym przesianiem . I nie 
dlatego, że przemawia do niskich instynktów. Ona nas uwzniośla . Jej głos 

fascynuje ludzi p onad g ranicami społecznymi i kul tura lnymi. Każdy może się z 
nią iden tyfikować . Pia f jes t symbolem, la larniq morską. której potrzebujemy 
dziś b ardziej niż kiedykolwiek. J j unikalna renoma sięga daleko pozo wszelkie 
granice. 

Ala in Goldman sc enarzysto filmu „ La Mome" no www.s lop lalko.pl 

„Piaf j - sl niepodważalnym arche typem artysty. Kiedy artyści za czynojq 
ule ać sa modestrukcji. ich sztuka co fa s ię. Piaf stanowi wyjq ek. Podczas dy 
jej c ioto s łabło , jej sztuka rosła w s i lę. stawa ła s ię czystsza . To dość rzadkie. 
Nawe t u s c hyłku , wszystko bylo w jej glosie. w eh c i śpiewania i 
wys tępowa nia na sc enie . Nigdy się nie poddało. Nie wierzę w artystę 
dręczonego. Jak każdy, Piaf wyraźn i e miewało szc zęśliwe chwile, w tedy gdy 
najmniej byśmy się ic h spodziewali. („.) Dla mnie Piaf jest idealnym 

przykładem kogoś . dla kogo granica między własnym życiem i sztuką nie 
is tn ieje . Połączenie egzystencji i pracy jesl fundamentem prawdziweg o 
arlysly .. " 

Olivier Dahon reżyser filmu „ La Marne" na www.slopkla tka .pl 



Historia p iose ne k 

„ l 'hymne o l'amaur" [ ~łowo Edith Piaf, muzyko Mo r ueńłłe Monno t ). Wzrus7o jqco 
legendo głosi. że Piaf zemdla ł śpiewając jq w Nowy Yorku. w dniu śmierci 

Cerdono . Ate nik t nigdy wcześniej nie słysza ł tej piosenki ... Według Simone Bertc out. 
„ Hymn miloki " zos ta ł s omponowony w Po1yw, porę tygodni po tyrn d rom cie. 
Edith Piaf chce podzięk woć Cerdonowi. który miot jej podyktować go z zaświa tów. 

„la vie en rose " I słowo Edith Pia f, mui:yko Louiguy ). Pewn go wieczoru 1944 r„ 
kiedy sloi przed 1ok imś Ameńcono . prLychodzq jej do głowy melodio i kilko s łów · 
kiedy on trzyma mnie w ramionach„. " . Edith chce dać piosenkę M lionne Michel. 
k óro p roponuje zmienić „ widzę rzeC7.y na różowo " no „ widzę życie nc1 różowo" . 

Natychmiastowy sukces. Dwa I Io póżn1ej Piaf nagrywa samo pi osenkę i w ten 
sposób przywłaszcza jq sobie no zawsze. 

„Nan, je ne regrette rien " (Michel V u ire/Chones Dumon l ). 5 ożdziernika 1960 r„ 
zrujnowano . w fa ta lnym samopoczuciu. Edith nie ma ochoty widzi ć się z młodym 
Dumontem. każe mu czekać dwie godziny. ole w końcu sadzo go przed pia ninem. 
Objawienia . „Alei t p1osenk jes t o mnie! To moje 7ycic !" Każe mu grac cały 
wieczór i zwołuje swoich przyjaciół . że by słuchal i „ . Następnie Daumont pr7ynosi jej „ 
Toufon - Le Hovre - Anvers" . Podob jej się mui:yk , ole nie s łowo . M i chał Vouc oire 
przekszfo tco w 24 godziny tę morynorskq piosenkę w „ Man Dieu" . 

materiały d ys rybutoro „lo Marne" opr cowonie 
www.sfop kl tka.pl 

Jedna nadzieja daje więcej si ły niż dziesięć wspomnień. 

Kobiety z reguły staraj si ę sprawić, by mężczyzna s ię zmienił ; 

przerobiony zaś przesto je im si ę podobać. 

Najpiękniejsze kobiety ma jq na1mniejszq sza nsę zdobycia 
wartościowego mężczyzny. 

Niektórzy ludzie oglqdajq ładne kobiety JOk grę w tenisa. z tą 
różnicą. że poruszają g lowq nie z lewa na p rawo, tylko z góry a 
dól 

Piękność jest d la kobie ty ważn iejsza ni ż intel igencja, bo mężczyźnie 

łatwiej przyc ho dzi patrzenie n iż myślenie . 

Prawie każda kobieta byłaby c hętnie wierna, problemem 
jednak jest to.aby znaleźć mężczyznę , któremu można dochować 
wierności. 

W Ameryce seks jest obsesją , d la reszty świata zaś ta ktem. 

Morlene Dietrich - z Wikicyfa lów. wolne1 o!e cji ył łów 

Wiki encyklopedio 

... 

Dziennikarka: Dziwne widzieć Panią tak daleko od Paryża. 

Edith Piaf Nigdy nie jestem od niego daleko. 

D. : Mam listę pytań . Pros zę odpowiadać bez namysłu. 

E. P : Zgoda 

D. : Pani ulubiony ka lor ? 

E. P. : Niebieski. 

D. : Ulubione danie ? 

E p · Zrazy zawijane 

D. : Chciałaby pani wieść skromne zycie? 

E. p : Właśnie taki e wiodę .. 

D. : Jacy są pani najwierniejsi przyjaciele? 

E. p : Moi prawdziwi przyjacie le sq wierni 

D. : Gdyby panr nre mogła dłużej śpiewać . 

E. P. : Umarłabym 

D. : Boi się pani śmierci ? 

E. P. : Mniej rnz samotności 

D. : Modli się pani ? 

E. P. :Tak, pon1ewaz wierzę w miłość 

D. : Pani najpiękni eJSZe wspomni en ie zawodowe . 

E. p : Kazde uniesienie s i ę kurtyny 

D. : Najpiękniejsze wspomnienie jako kobiety ? 

E. P. : Pierws zy pocałunek 

D. Lubi pani noce ? 

E. P. : Tak. z dużą ilośc ią świ atła 

D. . Poranek? 

E. P. : Z fortepianem. I przyjaciÓlrni 

D. : Wieczór? 

E. P . : Dla nas to j es t świt 

D. . Jaką radę dałaby pani innej kobiecie ? 

E. P. : Kochaj 

D. : A młodej dziewczynie? 

E. P. : Kochaj 

D. · A dziecku? 

E. P. : Kochaj. 

sceno z filmu „Niczego nje żalu1ę · rez.: O. Dohon 

Dla ciekawskich 

Edith Piaf 

„ Niczego nie ża! uJę . Zyci e Edi th Piaf" - Philippe Croce, Jeon Moresko 

„ Na balu szcz ęSci a " - autob1ogrofio 

„ Hymn życ ia t mit0Sc1" - Jo anna Rawik 

Marlene Diet ric h : 

„ Prawdziwa Mar lena Diet rich ,. - Gilles Płazy 

„ Ja 1estem tylko po to ... „ - cw tobiogra f1a 

.. Marlcnc Oietrrch'' -Mana Riva 

„ B ł ękitny Anioł .. - Donald Spota 

„ Kronika życ i a" - Reno te Seydel 

Bernd M ele r 



Eva Patoki 

Edith Marlene 

przekład: Halinc1 i Andrzej Rutkowscy 

Edith Piaf 

Marlene Dietrich 

Momone przybrana siostra Piaf 

Raymond autor tekstów 

Leplee właściciel baru 

Komisarz Policji 

Marcel mistrz świata w boksie 

Konferansjer 

Theo Sarapo 

opracowanie sce,niczne i reżyseria 

kierownictwo muzyczne 

asystent reżysera 

przygotowanie wokalne 

inspicjent 

sufler 

Lucyna Winkel 

Agnieszka Wawrzyniak 

Michalina Brudnowska 

Daniel Kustosik 

Arnold Pujsza 

Jarosław Patycki 

Seweryn Wieczorek 

Dariusz Taraszkiewicz 

Mirosław Kin 

Arnold Pujsza 

Michał Łaszewicz 

Jarosław Patycki 

Andrzej Matusz 

Magdalena Kaufman 

Maria Tomaszewska 

Specjalne podziękowania dla pani Joanny Rawik 
za udostępnienie materiałów do piosenki "Mon Dieu" 



Soliści 
Anna Bajerska-Witczak 
Michalina Brudnowska 
Karolina Garlińska-Ferenc 

Olga ł adysz 

Włodzimierz Kalemba 
Mirosław Kin 
Danie l Kustosik 
Anna Lasota 
Marzena Małkowicz 
Maciej Ogórkiewicz 
Wiesław Paprzycki 
Jarosław Patycki 
Arnold Puj sza 
Jacek Ryś 
Izabella Tarasiuk 
Katarzyna Terlecka 
Dariusz Taraszki wicz 
Anita Urban 
Agnieszka Wawrzyniak 
Lucyna Winkel 
Seweryn Wieczorek 
Inspektor solistów: Wiesław Paprzycki 

Współpraca 

Teresa Bogdanowicz 
Tomasz Garbarczyk 
Janina Guttnerówna 
Aleksandra Jastak 
Iwona Kotzur 
Mirosław Niewiadomski 
Maria Tomaszewska 

Chór 
Sylwia Kupczyk 
Marlena Łaszewicz 
Anna Michala k 
Małgorzata . apieralska 
Sylwia Pikosz 
Tomasz Potkowski 
Bronisława Sobierajska 
Magdalena Szcześniewska 
Adam Sileeki 
Maciej Szlor 
Danuta Tcichert 
Inspektor chóru 
Seweryn Wieczorek 
Wspólpraca: 
Tadeusz Gudzio 
Grz ,gorz Koralewski 
Janina Odwrot 
Janusz P da 

Balet 
Soliści: 

Łukasz Kaczmarek 
Tomasz Manowski 
Dariusz Nowik 
lryna Prakharenka 
Koryfeje: 
Paweł Gajda 
Radosław Lak 
Marta Munnyło 

Sandra 1 a pierała 

Kinga Pałącarz 
Zespól: 
Bartosz Antkowiak 
Marta Grabowska 
Jakub Grzelak 
J.irosław Horbacz 

gnieszka Owczarzak 
Emilia S ławi1'1s ka 
Micha lina Sziwa 
Inspektor baletu 
Dariusz Nowik 
Współ pra ca: 

Jakub Grzelak 
1agda lena Kaufmann 

Ewa Kusz 
Arrnicszka Owczarek 

iros ław Ogór k 
acicj SLL1bert 

Lidia Wichłacz 

Orkiestra 
Koncertmistrz: 
Tomasz Dolezich 
Skrzypce: 
Dominika Bukowska 
Wiesława Chruszczyńska 

Małgorzata Gonera-Łakomy 

Piotr Matusewicz 
Urszula agrodzka 
Roma Paprzycka 
Zbigniew Rybak 
Wiesław Z iółkowski 

Altówki: 
Marcin Miecznikowski 
Joanna Zielińska 
Wiolonczele: 
Marcin Baranow ki 
Roman Szymczyk 
Kontrabasy: 
Andrzej Iwanowski 
Leszek Szaniawski 
Harfa 

atalia Łukaszewska 
Fl ety: 
Edy ta Brzez ińska-Kapłon 

Sebastian Łukaszewski 
Oboje: 
Barbara Handszu 
Bożena Piotrowska 
Klarnety: 
Jerzy Gronowski 
Arkadiusz Kowalski 
Fagoty· 
Błażej Pa temak 
S ławomir Piechota 
rąbki : 

Andrzej Kul ka 
Krzysztof Sala 
Walto rnie: 
Jarosław Perz 
Paweł Szafran 
Puzony: 
Marek Banaszak 
Piotr Rausz 
Perkusja 
Maria Anders 
Piotr Pawlak 
Inst. klawiszowe 
Andrzej Matusz 
Inspektor orkiestry 
Paweł Szafran 



Dyrektor Naczelny i Artystyczny - Daniel Kustosik 
Z - ca Dyrekto ra - Jolanta Mi halak 
Główna k i ęgowa - Jolanta Czechowska 

Kierown ik sekretariatu - Elżb i eta Chodorowska 
- Jol an ta Kin 

Dyrygenci: - Przemyslaw Neumann 
- Jacek Pawełczak 
- M ich a ł Łaszewicz 

- Maciej Sztor 
-Andrzej Knap 

Asystent dis . Artystycznych - Arnold Pujsza 
Kierowni k baletu - Grzegorz Kawalec 

7 -ca kierown ika baletu, pedagog - Ewa M istcrka 
Kierownik chóru - Michał Laszewicz 

Kor petytor solistów - Andrzej Matusz 
Korepetytor baletu - Grzegorz Kora lewski 

Pedagog ruchu scenicznego - wa Ku z 
Inspi cj ent - Magdalena Kaufmann 

Koordynator pracy artystycznej - Rados ław Jastrzębsk i 

Biuro obsługi widza - Beata Banaszak 
- Grażyna Lchwark 

Kierownik marketingu - Bartosz Kuczyk 
Marketing - Lidia hmielcwska- Le ntis 

Koordynator dis. TL:ehnicznych - Maria Sieracka 

Kierownik pracowni fryzjersk iej - Barbara J\ ndrys 
Pracownia malarsko-butafo rska - S tanisław Bigos 

Brygadzista sceny - Dariusz Sieracki 
Główny elektryk - Bogus ław Michalak 

Akustyk - Robert Rekiel 
Kierownik widowni - Marlena Łaszewicz 

Rekwizytornia - Gabriela Wojciechowska 

Wydawca - Teatr Muzyczny w Poznaniu 2008 
Projekt oprawy graficznej-Patrycja Kuczyk 

Przygotowanie materiałów do programu -Arnold Pujsza 
Druk - Zakład Poligraficzny Moś i Łuczak sp.j. Poznań 

W REPERTUARZE TEATRU 

OPERETKA KLASYCZNA 

Hrabina Marica 
Kraina uśmiechu 

Księżniczka czardasza 
Wesoła wdówka 

Zemsta nietoperza 
Baron cygański 
Wiedeńska krew 

M SlCALE 

Phantom 
Skrzypek na dachu 

SPEKTAKLE DLA DZI ECI 

Ania z Zielonego Wzgóri:a - musical 
Awantura o Basię - musical 

Pchła Szachrajka 
Pinokio 

Dziewczynka z zapałkami 
Koziołek Matołek 

Królewna Śnieżka 
Kot w butach 

SCENA PREZENTACJE 

Nie teraz kochanie 
Piosenki stare jak świat 

Porwanie Sabinek 
Okno na parlament 

Edith i Marlenc 

W PRZYGOTOWANIU 

Caba ret 
Ach, Ameryka 
polski musical 
prapremiera 



TEATR MUZYCZNY 
w Poznaniu 

ul. Niezłomnych le 
61-894 Poznań 

DYREKTOR 
DANIEL KUSTOSIK 

Z - CA DYREKTORA 
.JOLANTA MICHALAK 

KASA BIL ETOWAtel. 061 852 29 27 
fax 061 852 29 31 

CENTRALA tel. 061 852 17 86 
SEKRETA RIAT tel. I fax. 061 852 32 67 

www.teatr-muzyczny.poznan.pl 

se krela riat@ tcat r- muzyczny.poznan .pl 
ma rket ing-prnmocja@ teat1·-muzyczny. pozn an.pl 

bow(i'l)tea t r-m uzyczny.pozna n .pl 

rnold Puj z 
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fo t. Patrycja Lasocinska 
Arnold Pujsza 

Arnold Pujsza - absolwent wydziału aktorskiego 
PWSFTv i T w Łodzi z roku 1984 . Uczeń Jana Peszka. 
Za swoich „mistrzów" uważa także Ewę Mirowską i 
nieżyjących już: Michała Pawlickiego oraz Bogusława 
Sochnackiego. 
Zanim trafił do Poznania „szlifował deski" teatrów 

w Legnicy, Gnieźnie, Bydgoszczy i Szczecinie. 
Przez nieco ponad 20 lat, zagrał w blisko 1 OO insceniza­

cjach. Pankracy w „Nie-boskiej komedii", Żiwago w 
„Doktorze Żiwago", Albin w „Ślubach panieńskich", 
Kreon w „Antygonie', Toulon w „Czerwonych Nosach" 
czy Chudogęba w „Wieczorze trzech króli" wytyczają 
kierunki jego drogi artystycznej. 

Od 2002 roku związany jest z Teatrem Muzycznym jako 
aktor i asystent dyrektora do spraw artystycznych. 
Tu zagrał w ponad 20-tu tytułach. Od tego samego roku 
datuje się jego współpraca z Eksperymentalnym Teatrem 
Operowym Elżbiety Arsso-Cwalińskiej i udział w 
spektaklach: „Aknebungi", „Vibrant desire", 
„Love and the Grass", „The total luxury" oraz 

„Sexyfaces" - wszystkie w ramach kolejnych edycji 
festiwalu teatralnego Malta. 
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Poznań. 
Tu warto żyć. 
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